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Kocham mocno
Babcię, Dziadka.
To nie żarty moi
mili.
Dzisiaj im
życzenia składam,
by sto latek
jeszcze żyli.

Teraz moim hobby
jest szkoła...

pani dyrektor H. Tylka

W numerze:
* Wywiad z panią Dyrektor
* Dzień Babci i Dziadka
* Koncert filharmonii
* Bal karnawałowy 

Clipart

Dzień Babci i Dziadka
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pani dyrektor H. Tylka

Teraz moim hobby jest szkoła…
W pierwszym wydaniu Kleksa, pani Halina Tylka –
Dyrektor Szkoły Podstawowej w Przecławiu – opowie
o swojej pracy, dzieciństwie i zainteresowaniach.
Kim chciała pani zostać, gdy była pani w naszym
wieku?
Jak każda dziewczynka, chciałam być nauczycielką.
Pamiętam, jak robiłam sobie dzienniki,  na niby
uczyłam dzieci, wstawiałam oceny. W szkole pracuję
już trzydzieści lat i uczyłam też waszych rodziców.
Jak wygląda pani dzień pracy?
Mój dzień jest bardzo napięty. Zaczynam pracę o
ósmej. Wykonuję dużo czynności administracyjnych,
ponieważ prowadzę sekretariat w szkole. Spotykam
się z panią księgową, panią kadrową, wydaję
legitymacje szkolne, bilety miesięczne, wpisuję
uczniów do księgi. Dbam o to, aby uczniowie czuli się
w szkole bezpiecznie i prowadzę zajęcia z klasą
drugą. Zazwyczaj kończę pracę o godzinie 16:00, a w
domu sprawdzam dyktanda.
Co należy zrobić, aby zostać nauczycielem?
Przede wszystkim trzeba się uczyć: skończyć szkołę
podstawową, szkołę średnią, zdać maturę i ukończyć
studia wyższe. 
Jakim była pani uczniem?
Należałoby zapytać o to moich nauczycieli, choć
myślę, że byłam średnim uczniem, ani złym, ani
dobrym. Należę do pokolenia, które nie potrafi się
chwalić. Teraz starając się o pracę, trzeba umieć się
sprzedać, powiedzieć co się potrafi. My byliśmy
wychowywani inaczej. 
Czy po latach pamięta pani jeszcze swoich
wychowawców?
Uczęszczałam do Szkoły Podstawowej w Przecławiu
i  miałam wielu nauczycieli. Pamiętam pana
Studzińskiego, który uczył mnie matematyki i
wychowania fizycznego, panią Woźniak, która
nauczyła mnie nut oraz panią Studzińską,
nauczycielkę języka rosyjskiego i geografii. 

Zauważa pani różnice między szkołą kiedyś a
szkołą teraz? Co się zmieniło?
Szkoła bardzo się rozwinęła. Kiedyś nie mieliśmy
zajęć komputerowych, teraz nie wystarcza kreda i
tablica, potrzeba czegoś więcej. Dzisiejsza szkoła
wymaga technologii informacyjnej. Lekcje są dzięki niej
ciekawsze, uczniowie są bardziej zainteresowani, gdy
mogą obejrzeć chociażby prezentację multimedialną,
czy sami wyszukiwać informacji. Zauważam też
różnice w nauczaniu, w programie, w wymaganiach.
Kiedyś noszono tzw. mundurki czyli granatowe
fartuszki z białymi kołnierzykami. To, co nas łączy, to
fakt, że my też rozrabialiśmy, byliśmy niegrzeczni i
dostawaliśmy uwagi. (Pani też dostała uwagę?)
Oczywiście, że tak (śmiech). Uczeń bez uwagi, to jak
żołnierz bez karabinu.
Czy powtarzała pani kiedyś klasę?
Nigdy.
Czy mogłaby pani opowiedzieć nam o swoich
zainteresowaniach?
Teraz moim hobby jest szkoła (śmiech) Jestem
kinomanem i lubię jazdę na rowerze. Jak sami wiecie,
jestem też fanką zdrowego odżywiania. Uważam, że
zdrowe odżywianie ma ogromny wpływ na nasz
organizm, choć nie jest źle, jeśli czasami zjemy coś
słodkiego.
Czy lubi pani czytać książki?
Gdy chodziłam do szkoły nie bardzo lubiłam czytać, bo
były to narzucone lektury. Gdy dorosłam, zaczęłam
sama wybierać książki i polubiłam czytanie. Książką,
która mnie zachwyciła było „Przeminęło z wiatrem”,
natomiast jakiś czas temu zauroczył mnie „Kod
Leonarda da Vinci”.
Co pani najbardziej lubi w szkole?
Lubię swoją pracę, szkołę, nauczycieli, ale najbardziej
lubię być wśród dzieci, wtedy zapominam, że jestem
trochę starsza (śmiech).
Planuje pani coś zmienić w naszej szkole,
udoskonalić?
Chciałabym, aby to była pełna szkoła podstawowa,
lepiej zaopatrzona w pomoce dydaktyczne, z licznymi
zajęciami dodatkowymi. Powinno być to bezpieczne
miejsce, do którego chętnie uczęszczają dzieci. ■
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Dzień Babci i Dziadka 
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22.01.2015 r. odbyła się w naszej szkole uroczystość z okazji Dnia
Babci i Dziadka. Zaproszeni goście mieli okazję zobaczyć program
artystyczny przygotowany przez dzieci z oddziałów przedszkolnych
oraz uczniów klas I-III. 
Jeszcze raz życzymy naszym kochanym Babciom i Dziadkom
Wszystkiego Najlepszego! 
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Niech żyje bal...

Tłusty Czwartek to z pewnością jeden z ulubionych dni w roku, 
w którym każdy ze smakiem zajada się pączkami.
Tym razem połączyliśmy słodkie szaleństwo z balem karnawałowym i
w tańcu zgubiliśmy zbędne kalorie. 

4.02.2015r. zawitali do nas artyści z
LBK, którzy za pomocą nut oraz
kilku instrumentów: fagotu, oboju i
organów, zabrali nas w muzyczną
podróż po 12 miesiącach. 
A czy Ty znasz już je wszystkie? 

  

Muzycy z LBK
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